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Wycnodzń 2 razy w miesigcu

Życzenia Gwiazdkowe!
Z okazji zbliżających sie świąt Bożego Narodzenia składam y w szys tk im  emerytom, wdow om  

i sierotom, członkom Zw iązków  i Stowarzyszeń em eryckich w  całej Polsce, serdeczne życzenia  
szczęśliwych świąt. O świętach wesołych  dziś nie m ów im y. Przez długie lata cierpień i udręki, przez  
wyniszczenia wojenne, rozbicie roazin, —  których w iem  członków nie zasiądzie już n igay do stołu 
wigilijnego, przestano w  naszych mieszkaniach cieszyć się, oduczono śmiać się  w  ogóle.

M inęły  czasy, w których  z utęsknieniem  oczekiw aliśm y tych na jprzy jem nie jszych  świąt 
z k tórymi łączył sfę p izy jazd  azieci i najbliższej rodziny, wspomnienia własnej młodości i lat dzie­
cięcych. — Do naszycn dom ów  zagląda dziś powojenna bieda, zgnębieni, przybici i zatroskani  
zaprzątnięci bez reszty  sposobami utrzymania się przy  życiu, zdobycia kęsa chlebc dla sieoie i ro 
dzin, o nadchodzących świętach w ie m y  tylko  z kalendarza i z daw nych  wspomnień

Z szczególną życzliwością zw racam y się do C zy te ln ików  i S y m p a ty kó w  naszego pisma, gdyr 
pom iędzy  m m i a nami zawiązała się nić szczerej sympatii i wzajem nego zrozumienia, o czym  
świadczą setki listów z życzeniami dla Redakcji napływające z całego kraju. — Ż y c z y m y  Im w szy s t ­
k iego najlepszego a przede w szys tk im  wiary w  poprawę bytu, która napewno nadejdzie i pro­
simy, by dzieląc się opłatkiem z swoimi najbliższymi skierowali m yśli  sw oje  k u  nam z taką ser­
decznością, z jaką m y  w  danej chwili o nich pom yślim y.

Pod adresem naszych Zrzeszeń
Z całe j Polski a szczególnie z Pom orza n ap ły w ają  do 

Zw iązku liczne prośby  o poparcie  w  Państw ow ym  Z ak ła­
dzie E m erytalnym  próśb tam tejszych  członków  o p rzysp ie ­
szenie w v p ła ty  em ery tur za legających  od dłuższego czasu.

Polegając  na zaufaniu  do m iejscow ych  Z arządów  k o ­
m órek  o rgan izacy jnych  p rzedk łada ł Zw iązek tak ie  pism a 
oo Państw ow ego Z akładu E m erytalnego prosząc o uw zględ­
nienie. O kaza ło ' się jednak, że r.ie w szystk ie  pow yższe 
p iośby  zasług iw ały  na  poparcie. Z arządy, p rzedk ładając  
je. b y ły  tak  w strzem ięźliw e, iż n ie  p rzy taczały  is to tnych  
przyczyn zalegan ia  w^miiaru, w zględnie w znow ienia  em e­
ry tur, — skutek  by ł tak i, iż P. Z. E. odm aw iał prośbom  
Zw iązku z p rzyczyn  zasadniczych.

Przy p iśm ie odm ow nym  z dnia 27 listopada b r L dz

K o m u
Z Państwowego Zakładu Emerytalnego otrzy­

maliśmy następujący telefonog^am:
,,Zgodnie z postanowieniem  dekretu  z dnia 22 

października 1947 r. (Dz. ust. R. P. łSTr 65/47 poz. 
385) — osoby, k tóre były  zatrudnione w czasie 
okupacji niemieckiej w Policji państwowej, tzw.

VI a/352605/l 10193/47 P. Z. E. n adesła ł pod  adresem  Zw iązku 
następu jące  w yjaśn ien ie : „M inisterstw o S karbu  okólnikiem  
z dm a 18. VI. 1947 r. N r L. D. VII 4831/4/47 zezw oliło n a  
przyznaw anie zaopatrzeń  ty lko  dla osób w pisanych  n a  III 
łub IV lis tę  narodow ą n iem iecką po uprzednim  p rzed s ta ­
w ieniu  zaśw iadczenia sta łego o złożeniu d ek la rac ji N a ro ­
dow i i D em okratycznem u Państw u Poiskiem u, bądź re h a ­
b ilitacy jnego  oizeczenia  sądow ego. Co do innych  lis t n a ­
rodow ych  n iem ieckich  brak  do tychczas odpow iednich  p rze­
pisów  norm ujących  up raw n ien ia  tych  osób.'

W sku tek  pow yższego w y jaśn ien ia  prosim y Zrzeszenia, 
by przy  p rzedk ładan iu  tak ich  w niosków  podaw ały , do jak ie j 
g rupy  naród, n iem ieckiej na leża ł k an d y d a t p rzedstaw iony  
do poparcia.

n i k a t
„granatow ej" ,i Straży więziennej, mogą zacho­
wać praw o do pobierania  zaopatrzenia z fundu­
szów państw ow ych tylko wtedy, jeżeli poddadzą 
się postępow aniu  rehabilitacyjnem u przed Komi­
sją Rehabilitacyjną, powołaną przez Prezesa Ra­
dy M inistrów i zostaną zrehabilitowani,


